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Wy chodzi codziennie, miè wyłączając świąt uroczystych i niedziel, — Prentn.ereta reczra, rubli sr. $ kopiejek 60 (zip. 24), 


kw a::alna kopiejek sr. 90 (złp. )-a miesięczna kop, sr. 30 (złp. 2). Zyczący mieć 'ódnószoną do domu dopłata miesięcznie 


RZ a A 
Część Urzędowa. ` 

Minister sekretarz stanu zakomunikował JÓ. Księ- 
- ciu Namiestnikówi królestwa następujące, zatwierdżo- 


kop. sr. 5 (gr, 10). Egzen.plarz pojedynczy: kosztuje kop.'sr:'21//2 (gr.5:) i 


ne przez NAJJAŚNIEJSZEGO Pana w dniu 15 (27) lipca 


r. b. przepisy o świadectwach, jakie osoby proszące o 
wsparcie pieniężne, do memorjałów „swoich dołączać 
powiany: —. 1) Świadectwa , służące do wyjednania 
wsparcia pieniężnego, mógą być wydawane: w Warsza- 
wie, przez komisarzy cyrkułowych, w innych miastach 


wsiach zaś przez wójtów gmin, takitn tylko ósobóm, 
które rzeczywiście znajdują się W zupełńćm' ubóstwie, 
nie mają żadnych środków utrzymania, i które przez 
swoje sprawowanie na względy rządu zasługują, — 2) 
Pragnący uzyskać takowe świadectwo, obowiązany jest, 
stosownie! do miejsca swego zamieszkania , stawić się 
, przed jednym z wyżćj wspomniónych urzędników po- 
licyjnych, zdwoma znanymi temuż urzędnikowi-świad- 
kami, i w piśmiennćj deklaracji oznajmić mu“ a) imię, 
nazwisko swóje, stan do jakiego należy, ile nia łat wie- 
ku, i przemysł lub'rzemiosło, jakićm się: dawnićj zaj- 
mował, albo obecnie zajmuje; b) jaką ma familję; jakie: 


ga wieku są jój członkowie, i czćm dorośli z nich: zaj-: 


mają się; e) okoliczności, które przywiodły go do-ubó- ` 


stwa, „iW skutekktórych postawiony został w nićnio- 


"ności: zaróbienia własnemi siłami: na swoje utrzyma: 


nie;-d) czysnie'ma:krewnych, dzieci lub rodziców, mo- < 


gacych.i obówiązanych zabezpieczyć jego utrzyrhanie. — 
3) Pakowa deklaracja) pó napisaniu jćj, powinnatbyć 


podpisaną przez! proszącego: i poświadczoną przez przy< 


yłych z nim świadków, zdołączeniem ze strony ostat- 


nich poświadczenia, tak o sprawowaniu się proszące- 
go jako i „członków, jego familji, — 4) Komisarze eyr- 
kułowi: w. Warszawie, prezydenci lub burmistrze wiin- 
nych miastach i, wójci .gmin' we wsiach, obowiązani 'są/ 
pod takowemi deklaracjami/i poświadczeniami zaświad- | 
ezać , przy wyciśnięciu urzędowój pieczęci i własno= 
ręcznym. podpisie, o słuszności takowych /zeznań i po=< 
świadczeń, jeżeli o ich-sprawiedliwości będą: przekona** 


„| ni,i wydawać takowe. świadectwa proszącym,lubwra- 
przez prezydentów lub burmistrzów tychże miast; we 


zie przeciwnym. odmawiać im ich'wydania. — 5) Świa+ 
dectwawydawane. będą na prostym papierze, podobnie 
jak i deklaracje proszących o ich ubóstwie, na prostym 
papierze przyjmowanemi być winny. — 6) Ogłosićna: 
leży, we wszystkich. miastach. i wsiach królestwa Pol- 
skiego, że na przyszłość wszelkie prośby o wsparcia 
pieniężne, które podane-będą bez dołączenia do nich 
wyżćj wspomnionych. świadectw., nie wyłączając na- 
wet tych, które zaniesione będą w czasie. pobytu JEGo 
C(EsaRsKO - KRóLEwWspaućj Mości w Warszawie, lub 
podczas przejazdu NAJJAŚNIEJSZEGO PANA przez króle- 
stwo, bez żadnego skutku pozostaną, — 7) Również 
podać do wiadomości powszechnćj i uprzedzić władze. 
policyjne, że wszelkie nadużycia, mogące się okazać 
przy wydawaniu pomienionych świadectw, podług pra- „ 
wą dąchódzonemi będą. -— Zgodno z oryginałem: (pod. 
pisał) tajny radzca Turkułł. TR ! 
(Dalszy ciąg składu zarządu XIII okr gu komu- 
nikacji.) — P. 0. kónduktora rzeki Wisły, Stanisława. 
Bakke, na posadę klasy 12-6j pomoenika naczelnika ob- 
jazdu komunikacji,” zastrzeżeniem noszćnia mundiru 
bez haftu'przez lat 3;— p. o. tamiarzy: Chrystjana Nej- 


— Tow ’ 


mana, Antoniego Szorca i Adama Grajpera, na posa-* 


dę klasy 14-6j majstrów robót faszynowych, z prawem 
noszenia munduru bez haftu; —- p. o. dozorców rzeki 
Wisły: Juljana Radkiewicza, Andrzeja Choińskiego, 
` Antoniego Raczkowskiego, Juljana Majewskiego, Ja- 
na $teczewicza, Wojciecha Szyszkowskiego , Jana 
Górskiego, Adama Kniaziewicza, Macieja  Więckow- 
skiego, Stanisława Dankowskiego i Kacpra Kamiń- 
skiego, na posadę klasy 14-6j dozorców rzeki Wisły, 
„ Z prawem noszenia munduru bez haftu; — p. 0. młod- 
szego inżćniera kanału Augustowskiego Jana Frydery- 
cego, na posadę klasy 8-ćj naczelnika objazdu przy ka- 
nale Augustowskim, z zastrzeżeniem noszenia mundu- 
ru klasy 9-6j przez lat 3; — p. o. konduktora przy ka- 
nale Augustowskim, Franciszka Dębskiego, na posadę 


klasy 12-6j pomocnika naczelnika objazdu przy kanale. 


Augustowskim, z zastrzeżeniem noszenia munduru bez 
haftu przez lat 3; — p. o. pisarza przy kanale Augu- 


stowskim, Wincentego S'zyłłejko, na posadę klasy 146j 


sekretarza przy kanale Augustowskim, z prawem no- 
szenia munduru bez hafta: — p. o. majstra przy kanale 
Augustowskim Ludwika Jabłońskiego, na posadę klasy 
14-6j majstra przy kanale Augustowskim, z prawem 
noszenia munduru bez haftu; — p. o. dozorców śluz 
przy, kanale Augustowskim, Ignacego Smolińskiego, 
Wojciecha Bakkerę, Augustyna Skowrońskiego, Józe- 
fa Piaseckiego, Tyburejasza Trzcińskiego , Marcina 
Sturgolewskiego, Antoniego Olbrotowskiego, Jana 
Szczęsnowicza, Antoniego Jodkowskiego, Jana Micha- 
łowskiego, Antoniego Cieleckiego i Tomasza Pojaw- 
`. skiego, na posadę klasy 14-6j dozorców śluz przy ka- 
nale Augustowskim, z prawem noszenia munduru bez 
haftu. (D. n.) 


Wiadomości miejscowe. , 

W dniu wczorajszym przybyło do Warszawy koleją 
żelazną osób 308, wyjechało 386. 

Zawiadamia się osoby do ogrodu Saskiego uczęszcza- 
jące, że dla utrzymania w tymże porządku, bramy ubo- 
czne, mianowicie od ulic Królewskićj i Żabićj, tudzież 
od Briilowskiego pałacu, będa, poczynając od dnia 3 (15) 
b. m., zamykane przed zmierzchem; główne zaś bramy: 
od Saskiego placu i od Żelaznćj Bramy, o godzinie 10-ćj 
wieczór. Na pół godziny przed zamknięciem tak ubo- 
cznych, jako też głównych bram, dano będzie znać o 
tém grzechotką. 


Ferdynand Sturm de Hirschfeld b. urzędnik komisji 


rząd. spraw wew. i duch., nateraz emeryt, 
lat 59, onegdaj zakończył życie. 

„ W dniu onegdajszym Wilhelm Bryze, czeladnik mły- 
narski, pławiąc konie w Wiśle od strony Pragi utonął, 


przeżywszy 


4 ciało jego dotąd niewynalezione. 


Na wezorajszćj giełdzie Warszawskićj za listy zasta- 


wne białe nowe za 100 zł. oprócz kuponu żądano rs. 


14 kop. T6Y2 (złp. 98 gr. 13); wartość kuponu od li- 
stów zastawnych kop. 8'/. 

Na ostatnich targach Warszawskich i Pragskich pła- 
cono: za korzec 4ro-ćwierciowy żyta rs. 4 kop. 29, 
pszenicy rs. 7 kop. 50, grochu polnego rs. 5 kop. 35, 
jęczmienia rs. 2 k. 63, owsa rs. 2 k. 29, mąki pszen- 
nćj przednićj korzec Gcio - ćwierciowy rs. 7 kop. 50, 
ordynarnćj rs. 11 k. 10, żytnćj pytlowćj rs. 8 k. 36%, 
gryczanćj kórzec 4ro-ćwierciowy rs. 4 k. 12%, kaszy 
jaglanćj rs. T k. 22%/,, gryczanćj zwyczajnćj rs, 6 k. 40, 
drobnćj rs. 12 k. 20, jęczmiennćj ordynarnćj rs. 4 k. 85, 
centnar 100-funtowy słomy k. 28, siana k. 57/4, siana 
fura jednokonna od rs. 2 k. 10 do rs. 3 k. 75, siana fu- 
ra parokoana od rs. 3 k. 75 do rs. 6, słomy fara zwy: 
czajna od rs. 1 k.. 15 do rs. 2 k.55, sążeń drew sosno- 
wych rs, 7 k. 44, wół dobry od rs. 36 do rs, 49 k. 50, 
średni od rs. 27 do rs. 35 k. 70, lichy od rs. 21 k, 60 
do rs. 26 k.80, cielę od rs. 2 kop. 10 do rs. 4 kop. 50, 
baran od rs. 1 k. 50 do rs, 2 k. 70, wieprz dobry od sr. 
14 do rs. 24, średni od rs, 10 do rs. 13, lichy od rs. 7 
do rs. 9, masła funt kop. 14, słoniny funt kop. 11'/4, 
kartofli korzec rs. 1 kop. 29, okowity garniec rs. 1 kop. 
34, szumówki garniec k. 80. — Sprowadzono w dniu 


wczorajszym na targ Pragski z Cesarstwa Rosyjskiego 


przez tutejszych kupców: wołów sztuk 424, z różnych 
miejsc królestwa 86, ogółem wołów sztuk 510, wie- 
przy 463, cieląt 693, baranów 1324; z tych zakupili 
rzeźnicy tutejsi na konsumcję miasta wołów sztuk 436, 
wieprzy 387, cielęta i barany wszystkie. 
PRZYJECHALI DO WARSZAWY, 
Andrychewicz Wale. ob. z Maliszewa nr. 634, Au- 
gustowski Marceli ob. z Mystkowa nr. 1565, Bogciński 
Stanis, ob. z Krakowa nr. 625, Biernacki Seweryn ob. 
z Kalisza nr. 490, Chełchowski Jan: ob. z Maliny nr. 
500, Chrzanowski Wład.ob. z Goszkowie nr, 601, Du- 
nin Boles. ob. z Skrońców nr. 476, Deger Jah kupiec 
z Wrocławia nr. 634, Ettinger Abram ob. z Gdańska 
nr. 193, Graeber Karol kup. z Łodzi nr. 634, Gintoff 
Mikołaj ob. z Kiełczewice ns. 625, Górski Aleks ob. z Mi- 
roszewic ur: 500, Hempel Antoni ob. z Tuchowicza nr. 


s 
r. 
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5484, Klein Józef lekarz z Sarnek nr. 2681, Kiwerski 
Hen. ob. z Gończyc nr. 625, Landau Adolf kup. z Lu- 
blina nr. 556, Łuszczewski Joachim ob. z Rydzewa nr. 
625, Olendorf Lud. ajent banku z Karlsbada nr. 779, 
Osowski Adam lekarz z Lublina nr. 585, Pągowski 
1 Winc. ob: z Syconowa nr. 1066, Rajzenfeld Izrael kup. 

z Prus 556, Slaski Rudolf ob. z Kiels nr. 634, Szera- 

szewski Jan ob, z Wisty nr. 2680, Szałas Józ. eb. z Su- 

likowa nr. 625 , Smoleński Bonifacy ob. z Radomia nr. 

500, Stempczyński Jul. ob. z Boimia nr. 2166, Stron 

Józef kupiec z Prus nr. 556, Sztejnhagen Gustaw ob. 

z Łysia nr. 603, Senger August ob. z Radomia nr. 603, 

Toroński Józef doktór z Mińska nr. 414, Tarnowski 

Grzeg. radz. stanu z Berlina nr. 570, Wróblewski Na- 

poleon ob. z Wilczorudy nr. 584, Zymirski Wład. ob. 
~ z Gończyc nr. 625, Zalewski Maksym. ob. z Kaliny ma- 
łój nr. 625, Zimerman. Henryk kupiec z Tomaszowa 
nr. 603. 

WYJECHALI Z WARSZAWY. 

Brzeski Fran. ob. z nru 495 do Pułtuska, Bratkow- 
ski Kajetan ob. z nru 500 do Laskowa, Ciągliński Jó- 
zef ob. z nru 625 do Krzymiowa, Daltrozo Antoni kup. 

_z nru 496 do Michałowa, Dzierzanowski Jul. ob. z nru 
” 584 do Lelic, Fredro Felicjan ob. z nru 601 do Czę- 
stochowy, Grzybowski Karol ob. z nru 550 do Orątek, 
Grabowski Albert hr. major wojsk pruskich z nru 570 
| do Rosji, Kleniowski Fran. ob. z nru 585 do Życzyna, 

Kozłowski Felicjan ob. z nru 500 do Czaplinka, Mokr- 

ski Józelat ob. z nru 556 do Korytkowa, Morkowski 

Woj. ob. z nru 584 do Kalisza, Niementowski Izyd. ob. 

z nru 500 do Sochocina, Reściszewski Mich. ob. z nru 

584 do Rybina, Roszgold Kaź. ob. znru 1245 do Wro- 
_eławia, Smykowski Stanis. ob. z nru 584 do Rybina, 

Sławiński Aleks. ob. z nru 2668 do Sulikowa, Sztec 

Walenty ob. z nru 476 do Radomia, Sudaszewski Jan 

| ob. z nru 2680 do Szczypiorny, Tessin Andrzéj ob. z 
| -nru 634 do Rosji. » 


Rozmaitości. 


j KLAUDJA. 

'3 (Dalszy ciąg). 

| W ośm lub dziesięć dni po opuszczeniu Naguille 
Ją przez Jerzego, ojciec Klaudji niespodziewanie wrócił do 


Lahonce. Powóz pocztowy którym przyjechał zatrzy- 
mał się przed plebanją zamiast udać się wprost do Na- 
. guille, Pan Dupuis nie wysiadając zeń kazał poprosić 
plebana, ażeby przyszedł z nim się rozmówić. Kapłan 


. W CRO 


tanie. 
Stanąwszy przed pojazdem z zadziwieniem spostrze- 
gli, iż p. Dupuis zdawał się nie uważać ich bytności, 
i wcale się do nich nie odzywał. 
„Cóż to jest? czyliż mnie nie poznajesz kochany są- 


wraż ż Marją z pośpiechem wybiegli na jego, przywi- 


siedzie* zawołał pleban zdziwiony. 


„Niestety“ odrzekł z westchnieniem p. Dupuis „już 
ja odtąd nikogo nie poznam, nawet mojćj kochanćj Klau- 


dji. Jestem... ślepym...* 


„Ślepym?!!!....* z 

„Zupełnie ślepym; i to bez wątpienia na zawsze mój 
szanowny przyjacielu. Najsłynniejsi lekarze stolicy nie 
potrafili mię od tego nieszczęścia ochronić. Jestem śle- 
py, nie zobaczę już mojéj córki, mojćj kochanćj Klaudji, 
lecz obraz jéj zostanie nazawsze w mojćj pamięci wy- 
rytym. Zatrzymałem się umyślnie przed plebanją, żeby 
cię prosić zacny przyjacielu, iżbyś ją przygotował do téj 
smutnój nowiny. 

„ Wysiądź pan z powozu i odpocznij sobie w pleba- 
nji“ rzekła Marja wspićrając kroki p. Dupuis, ja udam 
się do Naguille; spodziewam się iż Klaudja już powró- 
ciła.* * 

„Powróciła? ależ to już musi być noc. Czyliż moja 
córka nie znajduje się jeszcze o téj godzinie w domu.* 

Klaudja zwykła co wieczór wychodzić na przechadz- 
kę, i pomimo naszych przestróg nie pozwała sobie to-- 
warzyszyć. Ale cóż-to znaczy? Klaudja nie powinna się 
niczego obawiać, gdyż każdy w okolicy ją kocha, szanu- 
je, i w potrzebie gotów jest ją bronić. 

Pan Dupuis westchnął słuchając tego usprawiedli- 
wienia się Marji, gdyż przeczucie tajemne ostrzegło go 
w tej chwili, że z tćj strony z którćj jedynie pociechy 
w swóm życiu mógł oczekiwać, dotkną go najcięższe 
zmartwienia. Przez długi czas p. Dupuis i pleban o- 
czekiwali przybycia Klaudji. Nieszczęśliwy starzec nad- 
stawiał ucha na najmniejszy szelest i znowu potćm spu- 
szczał smutnie głowę na piersi. Najboleśniejsze uczu- 
cia miotały jego sercem. Marja tymczasem z równąż nie- 
cierpliwością i udręczeniem liczyła w Naguille powoli 
upływające godziny. 

Północ wybiła a młodćj dziewicy. jeszcze nie było 
widać idzień już zaczął świtać kiedy się ukazała w Na- 
guille. Jéj oczy były zaczerwienione od łez, włosy i ca- 
ły ubiór w nieładzie. Na widok Marji nie, mogła po- 


'wściągnąć okrzyku zadziwienia, ani tćż ukryć swego. 
nieukontentowania: s 


4 — 


| aCzyliżeś. przyszła 
<ierpko dobréj gospodyni. 
„Niestety! moje dziecko, nie idzie tu wcale o podglą- 
danie ciebie, przyszłam. tylko uwiadomić cię o rychłym 
powrocie twego ojca.* +, «+, d Bia 7 
„ „Mego,ojca*. powtórzyła Klaudja,. w którćj uszach 
przykrym dźwiękiem zabrzmiał wyraz, co ją niegdyś tak 
` szczęśliwą czynił „mego ojca!“ al PN 

„Ksiądz pr 


wkrótce ma powrócić do Lahonce.“ „+. (Dns) 


Doniesienia. 


Biuro 6 ćj dyrekcji Wdrszawskićj telegraficznej linji, mieszczą- 


ce się w byłym zamku królewskim ogłasza, że na dostawę dla te~ 


legraficznych punktów i. biura dyrekcji: różnych materjałów w. 
1848 r., odbędzie się nowa licytacja 4-g0 a przetarg 8-go sierpnia 


b: r., podłag starego kalendarza. Konkurenci mają zgłosić się. 


w oznaczonych terminach, niezawodnie o 
z. kaucją 800, rs. i świadectwami, 
cytacji, i zawierać kontrakty, O warunkach licytacyjnych, i.ilości 
mających dostawić się materjałów, można pówziąść wiadomość 
kazdodziennie w biurze tejże dyrekcji, (wyjąwszy świąf'i niedzie- 
li), od 8-ćj do 12-éj godziny zirana i od 3-6j do 1.ćj.porpoludniu — 
Warszawa dnia 29 lipca 1847 r, — Naczelnik G-ćj dyrekcji War- 
szawskićj telegraficznej linji, pafkównik Gellep.. PR 
ETa i Ak i 


godzinie I0-ćj z rana 


Y upanuenie 6-01 anpekuin Bapmazckoń Fe: 
Aerpaenaeckoji annin nwbtońteć nowtimenie Bo 
ówBmem% ioposeECKOW% ZANKb,O6GARARCTK, TTO 
na NOCTABKY, AAA TeJerpaRH1eCKHX5 IOCTORG H 


yupaBaenia Aupekquiu pazubixń marepian08%, BB. 
óy4ymemń 1848 VOAY, nasnasaroTca k» uponzBo4-/| | 


CIRY UOBbie ropra nepBń 4-ro,. a neperopka 
8 ro sucas nacrynaromaro Agryeratero toga. — 
ii eaaromie roprokartca MMBIOTS ABATECA:B'D y- 
apasgegje qnpekniń BLrMeOŻHACHANX*K ACAD HE- 
upemeuro gs 10 1aC0B% yrpa, c5 sagorami no 800 
pyójeń <cepeópow5 u CBHĄGTEALCTBANM. ZAKON- 
nex BAACrEH, aro ona UMBKOTK nĄABO UA yaa- 
crie B% TOprax% u zakatouenie KOHTDAKTOBG, — 
O konąuniax% KB Topraw5, pagno O kOJAUTECTRK 
u kadecrBb MaTEDIAA0B%, MORNO OCR KĄOMUTCA BR 
Ynpanaenia qupeknia €%eqnegno ( uckaroaan 
upasąfugyLxX% H BOCKPECHbIX% aneii) cy B ao 12 
ua€0BB_yrpa, u čp 3 40 T nouoay gun, — T. Bap- 
maga, 29 loaa 1847 roga. — HMauaabunkń 6-0 
auperniu Bapmasckoh Teaerpawuaeckóń ainin 
Ilońkounnkń E e a x e ph: o 
„Administrator. domow: rządowych w cytadeli Aleksandryj: 
skiej położonych.— Zawiadamia niniejszem, iż stosownie (do po- 
lecenia magistratu miasta Warszawy.z,dnia 23 lipca (4 sierpnia) 
1847 roku nr, 38723/24493, z wydziału kas wydanego, na sprze- 
ž do rozbioru zabudowań posesji rządowćj nr: 2528, przy ulicy 


. 


mnie podglądać?“ zapytała się, 


„| śba licytacja w, d. 5 (17) 
(6 sierpnia) 1847 r.— Reinold: 


z. proboszcz odebrał od, niego. wiadomość; ;| posiedzeń trykanału cywilnego gubernjpWarszawskićj w:Warszati 


że mają prawo;przystąpić do lie 


— 
m 


4 
Rybaki polożonójna grunçie:tejże nieruchomości, odbędzie się gloz 
sma tic Ji eNO 6 eii 4 przedpola 
(dniem. Warunki zaś licytacyjne :w kancelarji podpisanego adti- —. 
/nistratora;pod r. 346, przy: ulicy NowesMiasto, | każdódziennie zi 
„rana od godziny B.ćj do 12-6), po poludniu „od B-ójido 6-ój. wy * 
(jąwszy święta przejrzane być mogą. — Warszawa dja. 23 lipca. 


| tyje przisądzai sani onie Warszawić. 
 oszacowanćj « przez bieglych. na_rs; 10498 kop. 39, odbędzie się - 
(dnia T (19) sierpńia r. b 76 Bo zinie 5-6) z k ledni przed W. rk 
| Trzétrzewinskim "asesorem dełegowań m, w miiejscu zwykłych 
wie wydziału: 2-go. Licytacja zacznie się od. sumy. rs. 5400, (na: 
jruncie zostaję suma wieczysta pięcio- rocentowa rs, 1800. <Va- 
diam ożnaćzone: na rs. 675. Sprzedażą dyryguje Andrzćj Brze- 
ziński, patron w Warszawie: pód'nr. 255 zamieszkały. © B; 

Na żądanie pełnoletnich i opieki nieletnich sukcesorów poss, 
p. Janie Jeziorańskim naczelniku sekcji celnej w komisji rządo- 
,wćj przychodów i skarbu pozostałych, oraz z mocy upowaznienia 
praesidii trybunalu /cywiloego: gabernji Warszawskićj, odbywać 
się, będzie w dniu 11 (23) sierpnia r..b., 0.godzinie 4-ćj po polu- 
dniu i oni następnych," sprzedaż przez publiczną licytację rucho- 
mości po tymże Janie Jeziorańskim pozostałych, a mianowicie: ko- 
sztowności, sreber, zegarów, obrazów, mebli, garderoby, bielizny, 
oraz innych sprzętów gospodarskich, jak niemnićj bibljoteki, a to 
iw domu pod nr. 2783 przy ulicy Aleksandji pulożonym, dawniej 
pałacem 'Karasia zwanym.— Noskotwski, s 
|. Mam; zaszezył zawiadomić osoby które mnie zaufaniem swojćm 
zaszczycają, iż, z dotychczasowego mieszkania, przy. ulicy Królę< 
| wskiej, przeprowadziłem się na ulicę Sto-Krzyzką pod nr. 1331, 
do doma'p. Petrykowskiegona pfzeciw licy Szkolnej położone- 
o. Ubogim rady mojćj udzielam bezpłatnie eo dzięń:'od godziny 
5-€j do +ćj z południa —Dr. Frej. 

SKLEP Z CAŁEM URZĄDZENIEM, (lub też sam sklep), z szafa- 
mi, ealbankiem, wystawą etc, przy ulicy Miodówój nr. 497, w kaz- 
dym, czasie jest do/wynajęcia. Wiadomość od Podwala u mare 
grabiego tegoż: domu. PR 
Dziewięć lub pięć POKOI ze stajniami, wozowniami jest do na- 
jecia obok placu Grzybowskiego przy ulicyTwardćj nr. 1098, 
ZA O OOO 


Jutro w ogrodzie pana Ohma za Wolskiemi rogatkami od go- 
dziny'46j z poludnia, grać będzie wielka orkiestra, 

Dziś w OGRODZIE, ROZ w Aleach., grać będzie orkiestra pód 
dyrekcją p. Majera artysty muzycznego z Berlina... 
Q ; Dzis w kawiarni, w domu Bocka przy ulicy Nowo 
: NV Senatórskićj, grac będzie JPan Chojnacki z towa- 
x) rzyszeniem [ortepjanu i violonczeli, celniejsze utwo- 
ry legoczesnych kompozytorów. č 

Jutro w restauracji WIERZBNO za rogatkami Mokotowskiemi, 
od godziny 3-6] z poludnia, grać będzie kwartet Wo//z, przytem 
9-lelnia dziewczynka na słomianym- instrumencie grać będzie 
rozmaite_sztuki, W. razie zaś niepogody; +w Skawiarni Ca/]jee de 
belle vue. AE R 
Dziś w kawiarni przy uliey/Krak.-Przed, obok poczty w domu 
dawnićj Baroka nr. 420, grać iSpiewać, będą panny Huiheñthal, 
przytem panna Hege wykona rozmaite sztuki gwizdaniem bez ża- 
dnego instrumentu, i 
| Dziś w kawiarniyprzy ulicy Trębackićj dod nr. 632, wprost dòz 
mu Stejnkielera, grać i spiewać będą pp. Pape, G ssuvck 

e aleti 


TEATR WIELKI. Jutro, Jezioro wieszęzek. JE 
TEA1R ROZMAITOŚCI. Jutro, Pan Jowiülski, pe" 
Dzis zrana ciepła stopni 14, Wczoraj, w pol. ciepla stop. 20. 
Wysokość wódy na Wiśle stop 5 cali 4, s 


